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•• Na punkcie Wesołego Ryjkaosza-
lała zdecydowana większość naszej 
redakcji. Szanowni redaktorzy i re­
daktorki wyrywali sobie recenzyjny 
egzemplarz z rąk i dopytywali, gdzie 
można kup ic książeczkę. 

Wesoły Ryjek to jakby młodszy 
brat Pana Kuleczki - bohatera cyklu 
książek Wojciecha Widłaka, które od 
kilku lat wydaje Media Rodzina. Dzie­
ciaki pokochały Pana Kuleczkę - nie 
mam wątpliwości, że podobnym 
uczuciem obdarzą też nowego boha­
tera wymyślonego przez Widłaka. 
Uroczego prosiaczka ijego wierne­
go przyjacielażółwiaprzytulankę. 

Sympatię prosiaczek budzi już od 
pierwszych wersów: „Dzień dobry, 
nazywam się Wesoły Ryjek. Mam ma­
mę, tatę, żółwia przytulankę, ogonek, 
no i ryjek. Wesoły. Myślę, że dlatego 
właśnie rodzice tak mnie nazwali - bo 
po prostujestem Wesoły Ryjek. Co 
prawda czasami się czymś martwię, 
takjak chyba wszyscy. Ale jak sobie 
przypomnę, że nazywam się Wesoły 

Ryjek, to łatwiej mi znowu być weso­
łym". Urocza dziecięca naiwność urze­
ka i wzrusza. Od początku do końca. 

Prosiaczekpoznąje świat:na wypra­
wach w nieznane, podczas zabawy w In­
dian, czytania książek, lepienia z pla­
steliny obserwowania spadających je­
siennych liści i czekania na śnieg. Za­
chwyca się światem i po dziecięcemu 
mu dziwi. A ze swoich obserwacji wy­
ciąga zaskakujące wnioski: „Dzisiaj do­
wiedziałem się bardzo dziwnej rzeczy 
czasem, żeby coś szybciej zobaczyć, 
trzeba zamknąć oczy!". Świat prosia-
czkajest dobry, ciepły i pełen miłości. 
Taki, jaki świat dziecka być powinien. 
„Opowie ści Wojtka Widłaka są lekiem 
na smutek. Dzieciom osuszająłzy na 
dorosłych działająjak najlepszy anty­
depresyjny środek. Bo są i dlajednych, 
i dla drugich" - napisała o książeczce 
Justyna Dąbrowska, psycholog, redak-
tornaczelna miesięcznika „Dziecko". 

Dowcipne są też ilustracje w ksią­
żeczce,których auto rkąjest Agniesz­
ka Żelewska. Jakby rysowane ręką 
dziecka. Ijego wyobraźnią. Tylko ta­
kie książeczki czytajmy dzieciom. O 
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